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Wszy scy cze ka my na Bo że Na ro dze -
nie, ten nie zwy kły czas, kie dy mo że -
my za trzy mać się na chwi lę i sku pić
na tym, co naj waż niej sze. Czas Świąt
Bo że go Na ro dze nia to czas ra do ści
i wy tchnie nia, to czas wspól nej mo -
dli twy i wspól nych spo tkań w gro nie
ro dzi ny i przy ja ciół. 

Pro boszcz Pa ra fii pw. św. Mak si mi -
lia na Kol be go w Ma łej Wsi, Wójt Gmi -
ny Ma ła Wieś, Ra da Gmi ny Ma ła Wieś
oraz Gmin ne Cen trum Kul tu ry Mul -
tiO sa da w Ma łej Wsi ser decz nie za pra -
sza ją 19 grud nia do Ko ścio ła Pa ra fial ne -

go w Ma łej Wsi na Msze Świę tą o go dzi -
nie 11.00, po któ rej od bę dzie się wy jąt -
ko wy kon cert ko lęd. Do wspól ne go śpie -
wu ko lęd przed ko ścio łem za pro szą nas
praw dzi wi gó ra le spod „Sa miuś kich Ta -
ter” z Za ko pa ne go.

Je ste śmy peł ni na dziei, że bę dzie to
pięk ny, nie po wta rzal ny świą tecz ny czas,
któ ry po zwo li roz bu dzić w nas świą -
tecz ne go du cha i choć na kil ka chwi li
za po mnieć o co dzien nych zmar twie -
niach i pro ble mach.

Ser decz nie za pra sza my. Po czuj my
ra zem ma gie świąt....
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Wi tam z gru dnio wym świą tecz nym
wy da niu ga ze ty e -wy szo grod. pl

Przy go to wu je my się do świąt Bo że go
Na ro dze nia. Na chwi lę jak by wszyst ko sie
za trzy ma ło. Czy za uwa ży li ście jak świat
wo kół Nas sie zmie nia. Zmie nia się bar dzo
szyb ko. Kwe stia tyl ko czy te zmia ny bę dzie -
my po tra fi li od po wied nio wy ko rzy stać
Bar dzo za chę cam Was do prze czy ta nia
iprze my śle nia wy wia du zpa nem Ar tu rem
Wró blew skim str 12. W No wym ro ku zro -
bi my z nim spo tka nie w Płoc ku. Je śli bę -
dzie cie za in te re so wa ni to mo że my zor ga ni -
zo wać rów nież w Wy szo gro dzie.

Zmia ny to za gro że nia ale i nie sa mo wi -
te szan se. Szan se dla nas ja ko Pol ski ale i dla
każ de go z Nas. Szan se na re ali za cję no wych
po my słów, no wy roz wój. 

Ży czę Wam aby ście w ten czas Świat
wy po czę li. Zdro wo świę ta prze ży li i w No -
wy Rok ru szy li z no wy mi po my sła mi.

Pa weł kło bu kow ski

Koncert Kolęd 19 grudnia 
do Kościoła Parafialnego w Małej Wsi

Ucznio wie Szko ły Pod sta wo wej
w No wych Łub kach po raz pierw szy
w hi sto rii szko ły dro gą awan su wzię -
li udział w Go sty ni nie w Mię dzy po -
wia to wych Igrzy skach Mło dzie ży
w te ni sie sto ło wym. Chłop cy w skła -
dzie Kac per Ma słow ski, Ka mil Ma -
jew ski i Mi łosz Świt kie wicz za ję li
bar dzo do bre trze miej sce    Z ko lei
dziew czę ta w skła dzie Ju lia Sad -
kow ska, Ma ja Słu pec ka i An na
Brzu ska za ję ły pią te miej sce i zdo -
by ły cen ne do świad cze nie.

W za wo dach wy stą pi ły dru ży ny
z SP Je że wo (mistrz po wia tu sier pec -
kie go), SP nr 3 w Go sty ni nie (mistrz
po wia tu go sty niń skie go), szko łą nr 20
w Płoc ku (mistrz Mia sta Płoc ka), SP
No we Łub ki (mistrz po wia tu płoc kie -

go) oraz SP Ble dze wo (wi ce mistrz po -
wia tu sier pec kie go).

MIĘDZYPOWIATOWE IGRZYSKA MŁODZIEŻY 
W TENISIE STOŁOWYM W GOSTYNINIE



Bo że Na ro dze nie daw niej zwa ne Go -
da mi to jed no z dwóch naj więk szych
świąt chrze ści jań skich świa ta, upa -
mięt nia ją ce na ro dzi ny Chry stu sa.
Czczo ne jest od IV wie ku. Nie zna my
do kład nej da ty na ro dzin Zba wi cie la.
We dług ka len da rza sta ro żyt ne go da -
ta 25 grud nia wią że się z mo men tem
zi mo we go prze si le nia dnia z no cą. Wy -
bór tej da ty ma tak że swo ją wy mo wę
sym bo licz ną. Prze ło mo wy mo ment
astro no micz ne go ro ku ozna cza zwy -
cię stwo świa tła nad ciem no ścia mi. 

Pol skie tra dy cje bo żo na ro dze nio we
ma ją bar dzo swo isty i od ręb ny cha rak ter.
Kul ty wo wa ne i prze ka zy wa ne z wiel kim
pie ty zmem dłu go utrzy ma ły się w sto -
sun ko wo ma ło zmie nio nej for mie. Bo że
Na ro dze nie po prze dza czte ro ty go dnio -
wy okres Ad wen tu – ocze ki wa nia
na przyj ście Je zu sa. Jest to czas mo dli -
twy i umar twie nia ma ją cy nas przy go to -
wać na nad cho dzą ce świę ta. Pięk nym
zwy cza jem jest udział w od pra wia nych
przed świ tem na bo żeń stwach od pra wia -
nych przed świ tem na cześć Bo ga ro dzi -
cy, zwa nych ro ra ta mi.

Tra dy cję wie czor nych ko la cji, zwa -
nych wi gi lią w Pol sce za czę to ob cho dzić
wkrót ce po przy ję ciu chrze ści jań stwa,
choć na do bre przy ję ła się do pie ro
w XVIII w. Do nie daw na w wi gi lię obo -
wią zy wał post, obec nie jest znie sio ny.
Jed nak w wie lu do mach na ko la cję po -
da je się wy łącz nie po st ne po tra wy.
Do sto łu wi gi lij ne go sia da no, gdy za bły -
sła pierw sza gwiaz da. Mia ła ona przy po -
mi nać Gwiaz dę Be tle jem ską pro wa dzą -
cą pa ste rzy do Be tle jem. W pol skiej tra -
dy cji to oj ciec ro dzi ny lub naj star szy
wie kiem roz po czy nał wie cze rzę mo dli -
twą oraz od czy ta niem opi su na ro dze nia
Pań skie go z Ewan ge lii św. Łu ka sza. Na -
stęp nie dzie lo no się opłat kiem i skła da -
no so bie ży cze nia. Pod ob rus wkła da no
sian ko, a przy sto le usta wia no do dat ko -
we na kry cie. Pod cho in ką usta wia no
czę sto żłó bek, dla upa mięt nie nia na ro -
dze nia Pa na Je zu sa w Be tle jem. 

W wi gi lię prze strze ga no tak -
że wie le zwy cza jów, któ re mia ły wró żyć
do sta tek i po wo dze nie w nad cho dzą -
cym ro ku. Na le ża ło wstać bar dzo wcze -
śnie i umyć się w zim nej wo dzie, co gwa -
ran to wa ło zdro wie i spraw ność fi zycz -
ną. Nie do zwo lo ne by ło wsz czy na nie
kłót ni, ani wy rzą dza nie so bie przy kro -

ści. Wzo ro we go za cho wa nia wy ma ga no
szcze gól nie od dzie ci. W wi gi lię nie na -
le ża ło ni cze go po ży czać są sia dom, aby
do sta tek i wszel kie do bra ma te rial ne nie
opusz cza ły do mu. Po wszech nym zwy -
cza jem by ły na to miast drob ne kra dzie -
że dla żar tu. Skra dzio ne przed mio ty
wśród śmie chu od da wa no wła ści cie -
lom. Spra wą pierw szej wa gi był świą -
tecz ny przy strój do mu. Wszyst kim
umiesz cza nym w do mu i obej ściu świą -
tecz nym przy stro jom przy pi sy wa no
naj pierw waż ne tre ści sym bo licz ne,
na dru gim miej scu sta wia no wa lo ry
zdob ni cze. Wszyst kie ozdo by by ły wła -
sno ręcz nie wy ko na ne ta kie jak: dłu gie
łań cu chy i ko szycz ki z ko lo ro we go pa -
pie ru, pa jącz ki, pa wie oczka i in ne.
W wi gi lię na wet zwie rzę ta by ły do brze
trak to wa ne. Do sta wa ły lep szą pa szę, ka -
wał ki opłat ka oraz reszt ki wie cze rzy.

Świę ta Bo że go Na ro dze nia to ma -
gicz ny czas, kie dy każ dy z nas sta ra się
być lep szy, mil szy. Życz my so bie, aby ta
do broć w nas po zo sta ła na za wsze,
a przy naj mniej do na stęp nych świąt.

3

reklama

reklama

Tradycje i zwyczaje zawiązane z Bożym Narodzeniem

Bi blio gra fia:
Bar ba ra Ogro dow ska, Pol skie ob rzę dy i zwy cza je, War sza wa 2006; Wan da Do wla sze wicz, Bo że Na ro dze nie w tra dy cji

pol skiej, Płock 1993; https;//www. nie dzie la. pl;  Mał go rza ta Ma da ny Miej ska i Gmin na Bi blio te ka Pu blicz na Fi lia w Rę bo wie



PIĄTEK, 17 grudnia 20214

W czwar tek, 2 grud nia 2021 r.
przy Ko me dzie Miej skiej Po li cji
w Płoc ku od by ło się uro czy ste prze -
ka za nie sa mo cho dów oso bo wych
dla po ste run ku Po li cji w Wy szo gro -
dzie oraz dla Ko men dy w Płoc ku.

Spo tka nie roz po czął Ko men dant
Miej ski Po li cji w Płoc ku,  insp. Ma -
riusz Krysz kow ski  któ ry pod kre ślił,

że no we sa mo cho dy po pra wią wa -
run ki słu ży funk cjo na riu szy co prze -
ło ży się tak że na zwięk sze nie sku -
tecz no ści ich dzia łań oraz po pra wę
bez pie czeń stwa miesz kań ców Płoc ka
i Po wia tu Płoc kie go.  Sa mo cho dy bę -
dą słu żyć Po li cjan tom w ich co dzien -
nej pra cy.

Pod czas uro czy sto ści klu czy ki
do no we go au ta Kia Ce ed   wrę czy li

funk cjo na riu szom z Ko men dy w Wy -
szo gro dzie Wi ce sta ro sta Iwo na Sie roc ka
i Lech Dą brow ski Prze wod ni czą cy Ra dy
Po wia tu w Płoc ku. 

No wo po zy ska ny sa mo chód to do -
brze wy po sa żo ny po jazd, któ ry po pra -
wi kom fort pra cy Po li cjan tów i bę dzie
wy ko rzy sty wa ny przez nich         w co -
dzien nej służ bie na dro gach Po wia tu
Płoc kie go.

Nowe auto dla Policji w Wyszogrodzie

Omó wie nie bie żą cych spraw, wy zna cze nie kie run ków dzia ła -
nia na naj bliż sze ty go dnie, roz pa trze nie wnio sków i pro jek -
tów uchwał. Tym wszyst kim zaj mu je się Za rząd Po wia tu
w Płoc ku pod czas swo ich sta łych po sie dzeń.

Ko lej ne od by ło się w dn. 14 grud nia 2021 r. Sta ro sta Płoc -
ki Syl we ster Ziem kie wicz, Wi ce sta ro sta Iwo na Sie roc ka oraz po -
zo sta li Człon ko wie Za rzą du Po wia tu: Bog dan Ba nasz czak, Pa weł
Bo giel i Apo li na ry Grusz czyń ski omó wi li naj waż niej sze kwe stie
dla wła ści we go funk cjo no wa nia po wia tu.

Pod czas po sie dze nia Za rzą do wi to wa rzy szy li: Prze wod ni czą -
cy Ra dy Po wia tu w Płoc ku  Lech Dą brow ski, Se kre tarz Po wia -
tu Mi chał Twar dy, Skarb nik Po wia tu Ka ta rzy na Le śniew ska oraz
Dy rek tor Wy dzia łu Or ga ni za cji i Nad zo ru Mo ni ka Myt nik – Tal -
pa. Obec ni oma wia li uję te w pla nie po sie dze nia istot ne za gad nie -
nia.

Jed nym z naj waż niej szych punk tów spo tka nia Za rzą du by ło
przy ję cie au to po praw ki do pro jek tu bu dże tu na 2022 rok

Posiedzenie Zarządu Powiatu w Płocku

Je de na ście przejść dla pie szych
na te re nie Po wia tu Płoc kie go zo sta -
nie zmo der ni zo wa nych dzię ki do fi -
nan so wa niu ja kie Sta ro stwo Po wia -
to we w Płoc ku otrzy ma ło
dziś 10.12.2021 r w ra mach Rzą do -
we go Fun du szu Roz wo ju Dróg
na rok 2021.

Umo wę w Ma zo wiec kim Urzę dzie
Wo je wódz kim w War sza wie pod pi sa -
li  Kon stan ty Ra dzi wiłł  Wo je wo da Ma zo -
wiec ki,   Syl we ster Ziem kie wicz  Sta ro sta
Płoc ki,  Ka ta rzy na Le śniew ska  Skarb nik
Po wia tu Płoc kie go oraz  Mar cin Błasz -

czyk  Dy rek tor Za rzą du Dróg Po wia to -
wych. Wy ty po wa ne miej sca są czę sto
uczęsz cza ne przez pie szych i chce my
po pra wić tam bez pie czeń stwo, za sy -
gna li zo wać kie row com, że by bacz niej
zwra ca li uwa gę na prze chod niów – po -
wie dział Syl we ster Ziem kie wicz Sta ro -
sta Płoc ki.

Każ de z przejść zo sta nie do dat ko wo
oświe tlo ne, zo sta ną tam za in sta lo wa ne
lam py so lar ne. Na nie któ rych bę dzie za -
in sta lo wa na sy gna li za cja świetl na oraz
ozna ko wa nie aku stycz ne, a w kil ku
miej scach za mon to wa ne zo sta ną pro gi
zwal nia ją ce.

Jedenaście przejść dla pieszych na terenie Powiatu Płockiego
zostanie zmodernizowanych



Świę ty Mi ko łaj lu bi od wie dzać dzie ci
w każ dym miej scu na ca łym świe -
cie. 12 grud nia tuż po zmro ku z wor -
kiem peł nym hu mo ru przy je chał rów -
nież do Ma łej Wsi. Dzie ci w za cie ka -
wie niu ocze ki wa ły na sze go go ścia
umi la jąc so bie czas tań ca mi i wspól -
nym mi ko łaj ko wym śpie wa niem ra -
zem z gru pą Me trum Event, na pla cu
przed bu dyn kiem Gmin ne go Cen trum
Kul tu ry Mul tiO sa da w Ma łej Wsi. 

Po za koń czo nej za ba wie nad słu chi -
wa li śmy dźwię ku dzwo necz ków, któ re
sły chać by ło już z da le ka i świad czy ło to
o tym, że zbli ża się do nas nikt in ny, jak
Świę ty Mi ko łaj. Dzie ci te du że i te ma łe
by ły bar dzo za cie ka wio ne i roz pro mie -

nio ne, a kie dy zna la zły się bli sko św. Mi -
ko ła ja – trosz kę za wsty dzo ne. Św. Mi -
ko łaj przy wiózł ze so bą du żo uśmie chu,
roz ma wiał z dzieć mi, za chę cał ich, aby
by ły grzecz ne i słu cha ły ro dzi ców. 

Na za koń cze nie Świę ty Mi ko łaj za -
pro sił wszyst kich do wspól nych pa miąt -
ko wych zdjęć, któ re moż na by ło so bie zro -
bić na wy jąt ko wej świą tecz nej ścian ce. 

Plac przed Mul tiO sa dą na spo tka -
nie z Mi ko ła jem zo stał spe cjal nie przy -
go to wa ny. Ko lo ro we świa teł ka roz bły sły
na cho in kach, bo prze cież trud no so bie
wy obra zić czas Świąt Bo że go Na ro dze -
nia bez cho in ki i mie nią cych się na niej
lam pek. Do dat ko we go uro ku do da ły
ośnie żo ne drze wa i le żą cy śnieg, któ re go
w ostat nich la tach w okre sie świą tecz -

nym nam tak bar dzo bra ko wa ło.  Bar -
dzo go rą co dzię ku je my wszyst kim
uczest ni kom na sze go Mi ko łaj ko we go
Kon cer tu. Dzię ku je my, że po mi mo
ujem nej tem pe ra tu ry u nas by ło wy jąt ko -
wo cie pło i ro dzin nie. Dzię ku je my bar -
dzo Stra ża kom z Ochot ni czej Stra ży Po -
żar nej w Ma łej Wsi, któ rzy ku na sze mu
ogrom ne mu za sko cze niu do łą czy li
do nas z wor kiem peł nym cu kier ków za -
pra sza jąc dzie ci do wspól nych zdjęć w ich
pięk nych no wych wo zach stra żac kich. 

Or ga ni za to rem Kon cer tu Mi ko łaj -
ko we go by ło Gmin ne Cen trum Kul tu -
ry Mul tiO sa da w Ma łej Wsi, Wójt
Gmi ny Ma ła Wieś oraz Gmin na Ko mi -
sja Roz wią zy wa nia Pro ble mów Al ko -
ho lo wych 
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W nie dzie lę, 12 grud nia, miesz kań cy
Ro go zi na i Ra dza no wa mie li moż li -
wość wy słu cha nia kon cer tu naj pięk -
niej szych pol skich ko lęd w wy ko na -
niu chó ru Pu eri et Pu el lae Can to res
Plo cen ses.

Płoc ki Kon cert Ko lęd to ini cja ty -
wa Aka de mic kie go Sto wa rzy sze nia
„Am bit ni w Dzia ła niu” z Pre ze -
sem  Ka ro lem Kra jew skim  na cze le.
W tym ro ku Sto wa rzy sze nie już po raz
czwar ty zor ga ni zo wa ło Płoc ki Kon -
cert Ko lęd, ale pierw szy raz kon cer ty
od by wa ją się rów nież na te re nie po -
wia tu płoc kie go.

W ostat nią nie dzie lę, 12 grud nia,
wspól ne ko lę do wa nie by ło udzia łem
miesz kań ców Ro go zi na, gdzie kon cert
od był się po mszy św. o godz. 11.30
w ko ście le pw. św. Fau sty ny Apo stoł ki
Mi ło sier dzia Bo że go, i Ra dza no -
wa – pod czas mszy św. o godz. 15 w ko -
ście le św. Flo ria na.

Oby dwa wy da rze nia ho no ro wy mi
pa tro na ta mi ob ję li Mar sza łek Wo je -
wódz twa Ma zo wiec kie go  Adam Stru -
zik oraz Sta ro sta Płoc ki Syl we ster Ziem -
kie wicz.

Za da nia zo sta ły do fi nan so wa ne ze
środ ków z bu dże tu Wo je wódz twa  Ma -
zo wiec kie go.

reklama

Wyjątkowy koncert kolęd w Rogozinie i w Radzanowie

Koncert Mikołajkowy w MultiOsadzie 
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Umo wa na do fi nan so wa nie pro jek tu pn. „SPO TKA NIA W AL TA -
NIE – UTWO RZE NIE PLE NE RO WE GO MIEJ SCA IN TE GRA CJI SPO ŁECZ -
NEJ W NO WYCH ŁUB KACH” zo sta ła pod pi sa na przez Klub „ROZ WÓJ” No we
Łub ki. Re ali za cja dzia łań na stą pi na prze ło mie 2021/2022 ro ku. W ra mach pro jek -
tu zo sta nie za ku pio ny mo bil ny, dmu cha ny plac za baw dla dzie ci, któ ry bę dzie wy -
ko rzy sty wa ny pod czas Dnia Dziec ka oraz in nych even tów oko licz no ścio wych. Po -
nad to, zo sta nie za ku pio na al ta na ze wnętrz na i za mon to wa na w No wych Łub kach.

Gmina Bulkowo dzięki dobrej współpracy zrealizowała w ostatnich latach liczne projekty.
Pozyskane milionowe dotacje pozwoliły na wykonanie kluczowych inwestycji oraz

planowanie kolejnych zadań, tak ważnych dla lokalnej społeczności. 

SPOTKANIA W ALTANIE - UTWORZENIE
PLENEROWEGO MIEJSCA INTEGRACJI
SPOŁECZNEJ W NOWYCH ŁUBKACH

Po nie speł na pół ro ku dzia łal no ści Klub „ROZ WÓJ” No we Łub ki jest w trak cie
re ali za cji trzech pro je ków gran to wych, a bu dżet or ga ni za cji prze kro czył po nad 20
ty się cy zło tych oraz ma my na kon cie sze reg dzia łań spor to wych, spo łecz nych, pro -
mo cyj nych oraz or ga ni za cyj nych.

„ROZ WÓJ” NO WE ŁUB KI – IDZIE MY JAK BU RZA

"ŁUBKI - ocalimy resztki historii, 
która minęła bezpowrotnie..."

Za na mi pod su mo wa nie pro jek tu pn. „ŁUB KI – oca li my reszt ki hi sto rii, któ ra
mi nę ła bez pow rot nie”, któ re go efek tem fi nal nym jest książ ka o hi sto rii Łu bek
au tor stwa p. An ny Adam skiej i p. Mał go rza ty Osiak. Wy da rze nie zor ga ni zo wa -
ne przez Klub „ROZ WÓJ” No we Łub ki oraz Szko łę Pod sta wo wą w No wych Łub -
kach go ści ło wie lu wspa nia łych lu dzi zwią za nych hi sto rycz nie z Łub ka mi oraz
zwią za nych z Gmi ną Bul ko wo:

Wój ta Gmi ny Bul ko wo – p. Ga brie la Gra czy ka
Sta ro stę Po wia tu Płoc kie go – p. Syl we stra Ziem kie wi cza
Dy rek tor Szko ły Pod sta wo wej w No wych Łub kach – p. Mar le na Ma tu siak
Pre zes Fun da cji „Fun dusz Lo kal ny Zie mi Płoc kiej – Mło dzi Ra zem” 
– p. Iwo nę Mar czak
Dy rek to ra Wy dzia łu Roz wo ju Go spo dar cze go i Pro mo cji Sta ro stwa Po wia to we go

w Płoc ku – p. Ka ro li nę Ko per
Pre ze sa OSP No we Łub ki – p. Jó ze fa Bi go sa
p. Ja na Go ścic kie go – wie lo let nie go przy ja cie la No wych Łu bek
p. Ele ono rę Do ren da -Stań czak – Wnucz kę Mie czy sła wa Do ren dy
p. Zyg mun ta Trem biń skie go – pra wnu ka Ju lia na Trem biń skie go Wój ta Gmi ny Łub ki
p. Ka zi mie rza Mar cin kow skie go – wie lo let nie go Dy rek to ra SKR w No wych Łub kach
p. Ma te usza Żu chow skie go – wła ści cie la ka na łu fo to gra ficz ne go i fil mo we go B. mo vie
p. Krzysz to fa Ja ku bia ka – ko or dy na to ra pro jek tu re ali zo wa ne go w ra mach pro gra mu

Dzia łaj Lo kal nie 2021
Ra dę Pe da go gicz ną oraz dzie ci ze Szko ły pod sta wo wej w No wych Łub kach.
Wy da rze nie po pro wa dzi ła Pre zes Klu bu „ROZ WÓJ” No we Łub ki p. Emi lia Bi gos,

któ re ob fi to wa ło w wie le wy stą pień, przede wszyst kim au to rek książ ki oraz za pro szo -
nych go ści.

Pro jekt do fi nan so wa no ze środ ków Pro gra mu „Dzia łaj Lo kal nie Pol sko -Ame ry kań skiej
Fun da cji Wol no ści re ali zo wa ne go przez Aka de mię Roz wo ju Fi lan tro pii w Pol sce oraz
Ośrod ka DL Fun da cji „FLZP – Mło dzi Ra zem” i Po wia tu Płoc kie go.

Za da nie do fi nan so wa ne ze środ ków z bu dże tu Wo je wódz twa Ma zo wiec kie go.



19 li sto pa da w au li Pań stwo wej
Szko ły Mu zycz nej w Płoc ku słu cha -
cze Płoc kie go Po wia to we go Uni wer -
sy te tu Trze cie go Wie ku, oraz ich go -
ście uro czy ście za in au gu ro wa li ko lej -
ny, pią ty rok dzia ła nia PPUTW.

Go spo da rza mi tej uro czy sto ści by li
Pre zes Sa mo dziel ne go Ko ła Te re no we -
go 168 Spo łecz ne go To wa rzy stwa
Oświa to we go w Ma łej Wsi An drzej Bar -
ciń ski, oraz Wi ce pre zes a jed no cze śnie
Po wia to wy Ko or dy na or  PPUTW - Wie -
sław Żmu da, SKT 168 STO w Ma łej
Wsi jest or ga nem za ło ży ciel skim i pro -
wa dzą cym dla po wsta łe go w 2017 r. -
PPUTW obej mu ją ce go za się giem dzia ła -
nia 10 gmin po wia tu płoc kie go, Uczest -
ni cy uro czy sto ści przy je cha li z 12 miej -
sco wo ści w któ rych funk cjo nu ją od dzia -
ły uczel ni i li czą 360 słu cha czy. Od dzia -
ły  te znaj du ją sie w Wy szo gro dzie, Ma łej
Wsi, Ra dza no wie, Ro go zi nie, Mi sze wie
Mu ro wa nym, Sta ro źre bach, No wej Gó -
rze, Dro bi nie, Biel sku, Bru dze niu Du -
żym, Słu bi cach i No wym Du ni no wie.
Słu cha cze Uni wer sy te tu wspól nie spę -
dza ją czas, roz wi ja ją swe za in te re so wa nia
i pa sje któ rych wcze śniej nie mo gli zre -
ali zo wać, wy mie nia jąc po glą dy  i do -
świad cze nia oraz na wią zu jąc no we zna -
jo mo ści i przy jaź nie. Uro czy stość roz po -
czął Dy rek tor Pań stwo wej Szko ły Mu -
zycz nej w Płoc ku -Mi chał Za wadz ki któ -
ry przed sta wił pro gram im pre zy. Słu cha -
czy i go ści przy wi tał Pre zes An drzej Bar -
ciń ski wy ra ża jąc za do wo le nie, że mi mo
wie lu kło po tów zwią za nych z pan de mią
przy by li oni, w tak licz nym gro nie na ko -
lej ną in au gu ra cję ro ku aka de mic kie go.
Wy ra ził rów nież po dziw dla słu cha czy
za ich wy trwa łość, za an ga żo wa nie i ak -
tyw ne  uczest nic two w dzia ła niach
UTW Wśród za pro szo nych go ści któ rzy
przy by li na uro czy stość by li: Sta ro sta
Płoc ki Syl we ster Ziem kie wicz, Wi ce sta -
ro sta Iwo na Sie roc ka, Czło nek Za rzą du
Pa weł Bo giel, Wi ce prze wod ni czą ca Ra -
dy Po wia tu Mag da le na Wo ja (bę dą ca
rów nież  ko or dy na to rem UTW w Biel -
sku), Rad na Po wia tu Ewa Ko wa lak, Dy -
rek tor Wy dzia łu Roz wo ju Go spo dar cze -
go Pro mo cji Ka ro li na Ko per (bę dą ca
rów nież ko or dy na to rem d. s.
PPUTW ze stro ny Sta ro stwa), Dy rek tor
Wy dzia łu Śro do wi ska i Ob sza rów Wiej -
skich Do ro ta Za krzew ska oraz żo na

zmar łe go tra gicz nie Sta ro sty Ma riu sza
Bień ka -Ma ria Bie niek. Pa mięć Sta ro sty
ze bra ni uczci li chwi lą ci szy, Na stęp nie
do ze bra nych słu cha czy  zwró cił się Wi -
ce mar sza łek Sej mu RP Piotr Zgo rzel ski,
któ ry  ja ko je den z „oj ców za ło ży cie li
PPUTW”   nie mo gąc uczest ni czyć
w uro czy sto ści na gral swo ją wy po wiedź
w któ rej ży czył ini cja to rom i uczest ni -
kom uda nej  in au gu ra cji oraz wy trwa nia
i suk ce sów w kon ty nu acji te go pro jek tu.
Na wią zał też do 100 rocz ni cy nada nia
Mia stu Płock Krzy ża Wa lecz nych i ko -
niecz no ści pie lę gno wa nia war to ści wy -
ni ka ją cych z przy na leż no ści Pol ski
do Unii Eu ro pej skiej bę dą cej gwa ran tem
na szych wol no ści i na szej nie pod le gło ści.
Za pro sił też słu cha czy do prze pro wa dze -
nia za jęć UTW w Sej mie. Sta ro sta Syl we -
ster Ziem kie wicz w swo im wy stą pie niu
po dzię ko wał or ga ni za to rom za za pro sze -
nie, po gra tu lo wał za ło ży cie lom PPUTW
i ży czył słu cha czom suk ce sów w dą że -
niu do wie dzy oraz wia ry w sie bie, ape -
ty tu na ży cie i du żo zdro wia. Po po wi ta -
niu i wy stą pie niach go ści wy kład in au -
gu ra cyj ny pt.”Co Unia Eu ro pej ska da je
swo im oby wa te lom” wy gło si ła dr Do mi -
ni ka Ha ra sim ska z Uni wer sy te tu War -

szaw skie go. W dal szej czę ści wy da rze -
nia  An drzej Bar ciń ski i Wie sław Żmu da
wrę czy li le gi ty ma cje i in dek sy no wym
słu cha czom UTW. Wrę czy li rów nież
po dzię ko wa nia za pra cę i za an ga żo wa nie
w dzia ła nia na rzecz PPUTW obec nym
na uro czy sto ści ko or dy na to rom Po dzię -
ko wa nia ode bra li rów nież Dy rek tor Ka -
ro li na Ko per i dy rek to rzy PSzM w Płoc -
ku Mi chał Za wadz ki i Grze gorz Dęb ski.
Pod su mo wu jąc pra cę PPUTW w ro ku
po przed nim Wie sław Żmu da zwró cił
uwa gę na sze reg pu bli ka cji któ re uka za ły
się na kła dem  SKT i PPUTW w tym cza -
sie. Są to opra co wa nia do ty czą ce hi sto rii
Wy szo gro du, Or szy mo wa, osad nic twa
me no nic kie go, a tak że pod su mo wa nie
dzia łal no ści Uni wer sy te tu za mi nio ne
trzy la ta {wyd. Mam trzy la ta, trzy i pół},
Na wią zu jąc do 100 rocz ni cy od zna cze -
nia Mia sta Płoc ka Krzy żem Wa lecz nych
przez Mar szał ka Jó ze fa Pił sud skie go,
An drzej Bar ciń ski przy po mniał oko licz -
no ści w ja kich do te go do szło tj. z obro ną
Płoc ka w 1920r. przed bol sze wi ka mi..
W na stęp nej czę ści uro czy sto ści za pre -
zen to wa ny zo stał pro gram ar ty stycz ny
na wią zu ją cy te ma tycz nie do tej że Rocz -
ni cy i do na szej tra dy cji na ro do wej. Pro -

gram ar ty stycz ny roz po czę ła uczen ni ca
PSzM Ju lia Adam kow ska bar dzo cie ka -
wą pre zen ta cją „Cho pin w pol skim ki -
nie”. Na stęp nie wy stą pił chór se nio rów
„Zło ta Je sień” z Ra dza no wa oraz śpie wa -
ją cy pie śni pa trio tycz ne wraz z pu blicz -
no ścią Ze spół se nio rek „Teo dor ki” z No -
wej Gó ry. Na ko niec wy stą pi ła wraz z so -
list ka mi   po nad 60-oso bo wa Or kie stra
Pań stwo wej Szko ły Mu zycz nej w Płoc ku
pod ba tu tą Grze go rza Dęb skie go któ ra
da ła wspa nia ły kon cert mu zy ki pol skiej
wy ko nu jąc utwo ry m, in. Sta ni sła wa
Mo niusz ki. Kon cert spo tkał   się z du -
żym aplau zem pu blicz ność któ ra so wi -
cie   na gra dza ła ar ty stów. okla ska mi
W uro czy sto ści   wzię ło udział ok. 270
słu cha czy.. Na tym im pre zę za koń czo no
dzię ku jąc za udział w niej słu cha czom,
go ściom i ar ty stom, a wszyst kich jej
uczest ni ków za pro szo no do foy er szko ły

na skrom ny po czę stu nek.    Ze swej stro -
ny ja ko or ga ni za to rzy chcie li śmy po dzię -
ko wać wszyst kim któ rzy przy czy ni li się
do re ali za cji uro czy stej in au gu ra cji i kon -
cer tu, a w szcze gól no ści: Wi ce mar szał -
ko wi Sej mu   Pio tro wi Zgo rzel skie mu,
Mar szał ko wi Wo je wódz twa Ma zo wiec -
kie go Ada mo wi Stru zi ko wi, Sta ro ście
Płoc kie mu Syl we stro wi Ziem kie wi czo -
wi oraz Dy rek to rom Pań stwo wej Szko ły
Mu zycz nej w Płoc ku Mi cha ło wi Za -
wadz kie mu i Grze go rzo wi Dęb skie mu
za oka za ną po moc i wspar cie.

Za rząd SKT 168 STO w Ma łej Wsi
i PPUTW Za da nie współ fi nan so wa ne
ze środ ków z bu dże tu Wo je wódz twa
Ma zo wiec kie go.
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Co się sta nie, gdy lo kal ny pa sjo nat
hi sto rii i po szu ki wacz od kry je, że
w je go ro dzin nej miej sco wo ści
w okre sie po wsta nia stycz nio we go
to czy ła się bi twa, w któ rej zgi nę ło 20
Po la ków i nikt nie zba dał oraz nie
upa mięt nił te go wy da rze nia? Otóż
stwo rzy ak cję po szu ki wa nia miej sca
bi twy pod Sło mi nem z 1863 ro ku,
w któ rej weź mie udział nie mal 270
osób z róż nych stron kra ju! 

Mi chał Ant czak, pseud. Ki ler – bo
to o nim wła śnie mo wa – kil ka ty go dni
te mu ogło sił na swo im pro fi lu na Fa ce -
bo oku, że po trzeb ne jest mu wspar cie
po szu ki wa czy w ce lu od na le zie nia miej -
sca po tycz ki oraz zwią za nych z nią ar te -
fak tów. Od zew był ogrom ny. Kształ tu ją -
ce się wy da rze nie zo sta ło ob ję te pa tro -
na tem ho no ro wym przez m. in.: Sta ro -
stwo Po wia to we w Płoc ku oraz Pa nią
Bur mistrz GiM Wy szo gród. Współ or -
ga ni za to rem zo sta ło Mu zeum Wi sły
Środ ko wej i Zie mi Wy szo grodz kiej
miesz czą ce się w Wy szo gro dzie.

I tak, w so bo tę 11 grud nia roz po -
czę to ko lej ną „Mi sję Skarb”. Po spo tka -

niu or ga ni za cyj nym przy bu dyn ku wy -
szo grodz kiej Szkut ni pro wa dzo nym
przez Mi cha ła Ant cza ka oraz je go ko le -
gów z se ria lu – Da wi da Ste ca i Łu ka sza
Ci che go – na któ rym zgro ma dze ni mo -

gli usły szeć hi sto rię bi twy, plan dzia ła -
nia oraz mo ty wa cyj ne sło wa od Pa ni
Bur mistrz, ko lum na sa mo cho dów pro -
wa dzo na przez OSP Wy szo gród wy ru -
szy ła do Ko byl nik. Tam po dzię ko wa no
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wy jąt ko wej oso bie, świad ko wi hi sto -
rii – Pa nu Ja no wi Bog da no wi, któ ry wy -
bu do wał za wła sne pie nią dze po mnik
dla po wstań ców po le głych w Ko byl ni -
kach. Zło żo no rów nież kwia ty oraz za -
wie szo no na krzy żu bia ło -czer wo ną
szar fę upa mięt nia ją cą tych, któ rzy zgi -
nę li pod czas bi twy pod Sło mi nem 28
stycz nia 1863 ro ku.

Na stęp nie po szu ki wa cze uda li się
do la su ro sną ce go na po gra ni czu Sło mi -
na oraz Głów czy na. Tam roz po czę to
czte ro go dzin ne po szu ki wa nia ar te fak -
tów zwią za nych z po wsta niem stycz nio -
wym.  Wiel bi cie le hi sto rii roz pierz chli
się po ogrom nym le sie. Mróz i śnieg zu -
peł nie nie zmniej szy ły ich en tu zja zmu.
Każ de go mo ty wo wa ła ogrom na cie ka -
wość przed nie zna nym kry ją cym się
w zie mi. 

Prze cze sy wa nie te re nu za koń czy ło
się wy cze ki wa nym przez wszyst kich
ogni skiem oraz przy jaz dem kuch ni po -
lo wej z go rą cym i sy cą cym bi go sem.
W mię dzy cza sie każ dy miał oka zję
do przyj rze nia się zna le zi skom, wśród
któ rych war to wy róż nić ku lę ar mat nią,
mo ne ty, gu zi ki i po ci ski z okre su po -
wsta nia stycz nio we go. 

W nie dzie lę 12 grud nia po szu -
ki wa cze prze mie rza li te ren po ło żo -
ny za cmen ta rzem we wsi Ko byl ni -
ki. Oka za ło się, że miej sce to jest bar -
dzo bo ga te w róż no rod ne ar te fak ty.
Po ja wi ły się przed mio ty zwią za ne
z obec no ścią wojsk car skich pod czas
po wsta nia stycz nio we go: po ci ski ty -
pu Mi nié wy ko rzy sty wa ne w tam -
tym okre sie, gu zi ki od mun du rów
czy ro syj skie mo ne ty. Zna le zio no
rów nież wie le krzy ży ków, me da li -
ków i me ta lo wych ozdób oraz czę ści
przed mio tów co dzien ne go użyt ku.

Zna le zi ska mi, któ rych nikt się nie
spo dzie wał, oka za ły się dwie, świet nie
za cho wa ne, mo ne ty – jed na arab ska,
a dru ga po cho dzą ca aż z cza sów rzym -
skich! 

Z pew no ścią był to nie zwy kły week -
end dla wszyst kich po szu ki wa czy oraz
pa sjo na tów lo kal nej hi sto rii. Zgro ma -
dze ni po szu ki wa cze udo wod ni li, że ra -
zem moż na osią gnąć na praw dę wie le.
Te raz nad szedł czas na opi sa nie ze bra -
nych przed mio tów i za peł nie nie ni mi
ga blot w Mu zeum Wi sły Środ ko wej
i Zie mi Wy szo grodz kiej. 

Uwa ga: Ki ler za po wia da kon ty nu -
ację mi sji. Je ste ście go to wi na ko lej ny od -
ci nek „Mi sji Skarb”?

TEKST I ZDJĘ CIA: WIK TO RIA SO BO CIŃ SKA
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– Jak Po la kom ko ja rzy się dziś da -
ta 13 grud nia 1981 r, co zmie ni ło się
w po strze ga niu tej rocz ni cy?

– Kla ru je się spra wa. Nie ma już dy -
le ma tu w cen trum te go za gad nie nia,
czy Ja ru zel ski mu siał stan wo jen ny
wpro wa dzić. Rzad ko po ja wia ją się po -
glą dy, że był on nie unik nio ny. Czę ściej,
że Ja ru zel ski był wi no waj cą niż, że zo -
stał do te go przy mu szo ny. Na wet Le wi -
ca nie pod no si już tych spraw w spo sób
po dob ny, co kie dyś. 

– Jed nak to wciąż waż na da ta?
– Te raz aku rat, gdy roz ma wia my,

cze kam na spo tka nie na te mat 13
grud nia 1981 r. w Ze spo le Szkół Sa -
mo cho do wych w Byd gosz czy. Póź niej
ro bią tu per for man ce, z udzia łem sko -
tów i Ru lew skie go, bę dą mnie aresz to -
wać, to twór cza in sce ni za cja od no szą -
ca się do wy da rzeń grud nia sprzed 40
lat. W To ru niu z ko lei ma my Noc ny
Pa trol – wi do wi sko do te go sa me go
cza su na wią zu ją ce. Rów nież mnie ta
twór cza at mos fe ra się udzie li ła, zro bi -
łem na tę rocz ni cę pre zent so bie i in -
nym, je śli im się spodo ba, na pi sa łem

o tym kil ku na sto stro ni co we opo wia -
da nie. Nie ma w nim sko tów, ale jest
PRL, co oczy wi ste.

– Je śli mło dzi lu dzie Pa na
na tym spo tka niu za py ta ją o 13
grud nia 1981 r., jak im Pan od po -
wie, co się wte dy zda rzy ło?

– Dzień apo ka lip sy, tak im od po -
wiem. Pa mię ta Pan, jak Chris Nie den -
thal sfo to gra fo wał trans por ter
przed war szaw skim ki nem Mo skwa
na po cząt ku sta nu wo jen ne go, w tle
wid nie je wiel ki na pis „Czas apo ka lip sy”,
bo aku rat film Fran ci sa Cop po li w nim
wte dy wy świe tla no, oczy wi ście za nim
za wie szo no se an se. Pro wo ka cja te go
kon tek stu przy cią ga, po zo sta je atrak cyj -
na po la tach. Oso bi sta aneg do ta oka zu je
się waż na, gdy się o tam tym cza sie opo -
wia da. Mło dym lu dziom po wiem, że
wte dy za jęć w szko łach nie by ło, za wie -
szo no je do stycz nia 1982 r, ale nikt się
z te go nie cie szył. Nie tyl ko lek cje się nie
od by wa ły, ale w szko łach, jak w fa bry -
kach, też po ja wi li się ko mi sa rze woj sko -
wi. Je śli więc dy rek tor szko ły za mie rzał
sko rzy stać z ko piar ki, któ rą miał w se -

kre ta ria cie, to mógł to uczy nić wy łącz -
nie za zgo dą i w obec no ści ko mi sa rza.
Pró bu ję za wsze mło dzież pro wo ko wać
na ta kich spo tka niach wy ra zi sty mi
przy kła da mi, skła niać do wła snych
prze my śleń. Wia do mo, że stan wo jen ny

był wcze śniej w Ir lan dii Płn. tak że
w Gre cji pod ko niec rzą dów „czar nych
puł kow ni ków”, wszyst ko to jed nak nie
zda rzy ło się w na szej czę ści Eu ro py.
Stan wo jen ny wpro wa dzo no prze ciw
na ro do wi, a nie tyl ko So li dar no ści. Za -

my ka no za kra ta mi pro fe so rów i ak to -
rów. In sty tu cję in ter no wa nia, któ ra wte -
dy się po ja wi ła, wpro wa dził wpraw dzie
Mus so li ni, ale w je go pań stwie wa run ki
oka zy wa ły się in ne: osa dze ni na wy spie
spa ce ro wa li tam so bie z żo na mi, mo gli
też stu dio wać. My śmy, jak Pan wie,
po pol sku spę dza li ten czas, czy li w wię -
zie niu.  

Jan Ru lew ski (ur. 1944) ja ko prze wod ni -
czą cy Re gio nu Byd go skie go NSZZ „So li -
dar ność” w mar cu 1981 r. zo stał po bi ty
przez służ by bez pie czeń stwa, przez co kraj
zna lazł się na kra wę dzi straj ku ge ne ral ne -
go, od wo ła ne go w ostat niej chwi li przez
Le cha Wa łę sę. Na I Kra jo wym Zjeź dzie De -
le ga tów w gdań skiej Ha li Oli vii Ru lew ski
stał się kontr kan dy da tem Wa łę sy na prze -
wod ni czą ce go NSZZ „S”, jed nak wy bo ry
prze grał. In ter no wa ny w grud niu, co po -
tem zmie nio no mu na aresz to wa nie, po -
nie waż wła dza za li czy ła go do eks tre mi -
stów i i oskar ży ła o pró bę oba le nia ustro -
ju. Na wol ność wy szedł do pie ro w 1984
ja ko je den z ostat nich uwię zio nych związ -
kow ców. W no wej Pol sce po seł (1991-
2001) i se na tor (2007-2019).

Stan wojenny wprowadzono przeciw narodowi 
a nie tylko Solidarności

Z Janem Rulewskim rozmawia Łukasz Perzyna

13 grudnia 1981: zaatakowała władza, 
zwyciężyła wspólnota

Spo łecz ny sens do świad cze nia sta nu wo jen ne -
go nie spro wa dza się wy łącz nie do fak tu, że
wła dzy po mi mo uży cia prze mo cy nie uda ło się
roz bić So li dar no ści, tyl ko ze pchnąć ją do pod -
zie mia. Po la cy, bły ska wicz nie po ma ga jąc so -
bie, zna leź li środ ki za rad cze za rów no
na wszech obec ne re stryk cje jak nie do bo ry za -
opa trze nia. Za nim jesz cze pod zie mie wy ło ni ło
swo je kie row nic two, od ro dzi ły się wspól no ty
są siedz kie, za wo do we i ró wie śni cze na ska lę
nie zna ną od cza sów oku pa cji.

Wza jem ne ostrze ga nie się przed nie bez pie -
czeń stwem sta ło się dla Po la ków czę ścią spo so bu
by cia. Fran cu ski dzien ni karz Ga briel Me re tik opi -
su je jak nad ra nem 13 grud nia po wra ca ją cy z gdań -
skie go po sie dze nia Ko mi sji Kra jo wej NSZZ „So li -
dar ność” dzia ła cze cze ka li po dro dze w Po zna niu
na prze siad kę na ko lej ny po ciąg: „Nie co zdez o rien -
to wa ni związ kow cy uda ją się do bu fe tu. Wej ście
ich wpra wia w osłu pie nie za póź nio nych klien tów
(..) bo wiem zgod nie ze zwy cza jem wszy scy de le ga -
ci ma ją w kla pach em ble ma ty „So li dar no ści”. Pod -
bie ga do nich kel ner ka: „Zwa rio wa li ście? Zdej mij -
cie szyb ko te znacz ki”. „Ale dla cze go?”. „Zgar nia ją
wszyst kich, któ rzy to no szą”” [1].

Po mi mo sta nu wo jen ne go Po la cy, co oczy wi -
ste, nie zre zy gno wa li ze Świąt Bo że go Na ro dze nia,
a wza jem na po moc są siedz ka ni we lo wa ła bra ki
w za opa trze niu: wła dza bo wiem dłu go ma ga zy no -
wa ła to wa ry, co nie do bo ry po głę bia ło, na uży tek
naj więk szej w PRL ope ra cji woj sko wo -mi li cyj nej.
Wte dy jed nak, gdy tyl ko w skle pach po ja wia ło się

co kol wiek atrak cyj ne go – choć by nie do stęp ny
na co dzień pa pier to a le to wy – ku po wa ło się na za -
pas dla sie bie i zna jo mych. Pro szek do pra nia gro -
ma dzo no w tap cza nach. Sy tu ację ra to wa ły też da ry
z Za cho du, dys try bu owa ne zwy kle przez Ko ściół. 

Róż ne wa rian ty „roz wią za nia si ło we go” wła -
dza szy ko wa ła od Sierp nia 1980 r, wte dy pra ce
nad ni mi to czy ły się rów no le gle z ne go cjo wa niem
kształ tu Po ro zu mień Gdań skich. O krok od kon -
fron ta cji Pol ska zna la zła się już w mar cu 1981 r,
kie dy to prze wod ni czą cy So li dar no ści Lech Wa łę sa
w ostat nim mo men cie od wo łał strajk ge ne ral ny,
któ ry miał sta no wić re ak cję na po bi cie dzia ła czy
związ ko wych (w tym Ja na Ru lew skie go) w Byd -
gosz czy przez si ły bez pie czeń stwa. Na kil ka ty go -
dni przed wpro wa dze niem sta nu wo jen ne go wła -
dza wy sła ła w te ren „woj sko we gru py ope ra cyj ne”,
ofi cjal nie tro pią ce spe ku lan tów, w prak ty ce ma ją ce
sta no wić ka mu flaż dla przy go to wa nia sta nu wo -
jen ne go. 

Ude rze nie prze pro wa dzo no per fek cyj nie z lo gi -
stycz ne go punk tu wi dze nia. Od cię to te le fo ny,
w no cy z 12 na 13 grud nia woj sko i mi li cja ob sa dzi -
ły gma chy pu blicz ne, na uli ce wy pro wa dzo no pa -
tro le. Dy żu ro wa ły przy roz pa lo nych kok sow ni kach,
bo mróz był siar czy sty. Ra dio i te le wi zja nada wa ły
bez ustan ku prze mó wie nie gen. Woj cie cha Ja ru zel -
skie go, do któ re go licz nych ty tu łów, m. in. I se kre ta -
rza KC PZPR i pre mie ra do szedł no wy: prze wod ni -
czą ce go Woj sko wej Ra dy Oca le nia Na ro do we go.
Sła biej po szło wła dzy wy ła py wa nie przy wód ców
opo zy cji. Cho ciaż przez rok sta nu wo jen ne go orze -
czo no 10 tys. de cy zji o in ter no wa niu (cza sem wo -

bec tych sa mych osób, za trzy ma nych, zwal nia nych
i po now nie za my ka nych) – na wol no ści ukry li się
licz ni li de rzy ze Zbi gnie wem Bu ja kiem i Wła dy sła -
wem Fra sy niu kiem na cze le.

Opór przy brał naj bar dziej na tu ral ną dla ro bot -
ni ków for mę obro ny ich straj ku ją cych prze ciw sta -
no wi wo jen ne mu za kła dów pra cy. Wła dza roz bi ja ła
je ko lej no z uży ciem sztur mo wych od dzia łów ZO -
MO oraz woj ska. Do tknę ło to m. in. Stocz nię Gdań -
ską. Mno ży ły się przy tym przy pad ki bru tal ne go
po bi cia. Do naj więk szej tra ge dii do szło 16 grud -
nia 1981 r. w ka to wic kiej ko pal ni Wu jek. Gór ni cy
pod ję li tam strajk, do ma ga jąc się uwol nie nia prze -
wod ni czą ce go ko pal nia nej ko mi sji za kła do wej So li -
dar no ści Ja na Lu dwi cza ka, aresz to wa ne go w no cy
z 12 na 13 grud nia z wy jąt ko wo bru tal ny spo sób:
wy ła ma no drzwi miesz ka nia, po bi to sa me go za -
trzy ma ne go i są sia dów, pró bu ją cych in ter we nio wać
czy mi ty go wać nie pro szo nych go ści. Mur straj ku ją -
cej ko pal ni Wu jek roz wa li ły czoł gi. Utwo rzo nym
w ten spo sób wy ło mem we szli zo mow cy. Od ich
kul zgi nę ło dzie wię ciu gór ni ków. Po mi mo bez mia -
ru tra ge dii, ro bot ni cy nie ule gli po ku sie prze mo cy.
Trzech za trzy ma nych w trak cie sztur mu mi li cjan -
tów, w tym ofi ce ra za raz wy pusz czo no, od da no też
zdo by ty na jed nym z nich pi sto let ma szy no wy. So li -
dar ność, rów nież scho dząc do pod zie mia, trzy ma ła
się za sa dy dzia ła nia bez uży cia prze mo cy. Mło dzież
spa ce ru ją ca wte dy po mia stach spe cjal nie za kła da ła
ogrom ne ple ca ki, chcąc od wró cić uwa gę od kol por -
te rów nie le gal nych pism. Pa tro le prze glą da ły ich za -
war tość, a do staw cy bi bu ły prze my ka li obok bez -
piecz nie. Upo wszech ni ły się sym bo licz ne ozna ki

opo ru: krzy że z kwia tów oraz pa le nie świe czek
w oknach. Jak kie dyś w oku po wa nej przez Niem -
ców Eu ro pie znów po pu lar ny stał się znak zwy cię -
stwa: „V”. – Na tę li te rę nie za czy na się ani jed no
pol skie sło wo – za zna czał póź niej w prze mó wie niu
gen. Woj ciech Ja ru zel ski. Nie re zy gno wa no też jed -
nak z tra dy cyj nych form ro bot ni cze go pro te stu,
w czym ce lo wał naj cię żej do świad czo ny przez re -
pre sje Gór ny Śląsk. 

Do 23 grud nia 1981 r. straj ko wa ła Hu ta Ka to -
wi ce, trzy ma li się też pro te stu ją cy pod zie mią gór -
ni cy ko palń Zie mo wit oraz Piast – z tej ostat niej
wy je cha li na po wierzch nię już po Świę tach, bo 28
grud nia. Ozna cza ło to ko niec pierw szej fa li opo ru
w kra ju. Jak śpie wał wów czas Jan Krzysz tof Ke lus:

„Wy jeż dżaj cie już chłop cy od Pia sta,
po ra chłop cy opu ścić tę dziu rę.
Ba by pła czą, na pie kły wam cia sta.
Zło ta klat ka wy nie sie was w gó rę.

Wy jeż dżaj cie, już szych ta skoń czo na,
Pie lę gniar ki i le karz są w szat ni.
Po roz wo żą was su ki po do mach.
Ma ją wszyst kich, wasz szyb jest ostat ni”
Po zo sta ją cym na wol no ści przy szło or ga ni zo -

wać opór prak tycz nie od po cząt ku. Jak wy glą da ło
to na Dol nym Ślą sku, opo wia da w „Kon spi rze”
Wła dy sław Fra sy niuk: „Od po cząt ku sta ra li śmy się
do cie rać głów nie do du żych za kła dów. Kie dy łącz -
ność za czę ła ja ko ta ko grać, oka za ło się, że fa bryk
jest zbyt wie le jak na na sze si ły. Wy se lek cjo no wa li -
śmy więc sześć sku pio nych w jed nej dziel ni cy prze -
my sło wej: Pa fa wag. Do lmel, Elw ro, Hut men, FAT
i Fa dro mę. Naj pierw uzgod nio no for my współ pra -
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cy z pierw szą trój ką: ko mi sje za kła do we do sta wa ły
na mia ry bez po śred niej „skrzyn ki” na RKS, za czę ły
też otrzy my wać wszyst kie na sze ma te ria ły, do ku -
men ty, eks per ty zy, pro jek ty pro gra mów. Ko rzy sta -
ły z nich róż nie, część pu bli ko wa ły, część opi nio wa -
ły. Elw ro na przy kład sys te ma tycz nie oce nia ło dzia -
łal ność RKS -u. Osą dy te by ły rze tel ne i głę bo kie,
a for mu ło wa li je nie eta to wi dzia ła cze z po przed -
nich ko mi sji związ ko wych, tyl ko ro bot ni cy” [2].
W pod zie miu więc po mi mo ry go rów kon spi ra cji
de mo kra cja nie zmien nie obo wią zy wa ła.      

W kwiet niu 1982 r. po wsta ło ogól no pol skie
kie row nic two pod zie mia – Tym cza so wa Ko mi sja
Ko or dy na cyj na „So li dar no ści”. Roz mach opo zy cyj -
nych de mon stra cji 1 i 3 ma ja za sko czył wła dzę. Jed -
nak 31 sierp nia 1982 r. w dol no ślą skim Lu bi nie
w trak cie ko lej ne go pro te stu znów zgi nę ły z rąk
wła dzy 3 oso by. W paź dzier ni ku w No wej Hu cie
ofi cer służ by bez pie czeń stwa za strze lił dwu dzie -
sto let nie go ro bot ni ka Bog da na Wło si ka. Wła dza
za wie si ła stan wo jen ny z koń cem 1982 r – ta dzi -
wacz na for mu ła praw na mia ła umoż li wić wi zy tę
pa pie ską w czerw cu 1983 r, bo Oj ciec Świę ty Jan
Pa weł II za po wie dział, że do Oj czy zny nie przy je -
dzie, pó ki bę dzie w niej obo wią zy wał stan wo jen ny.
Ten ostat ni znie sio no już bez krucz ków praw nych
na świę to na ro do we 22 lip ca w 1983 r. Wie le
wpro wa dzo nych wte dy re stryk cji jed nak po zo sta -
wio no. Wła dza prze ko ny wa ła się, na każ dym kro -
ku, o praw dzi wo ści zna ne go po wie dze nia, że na ba -
gne tach nie da się sie dzieć. Opór trwał, do skła du
TKK sku pia ją ce go przy wód ców ta kich jak Zbi -
gniew Bu jak czy Jó zef Pi nior do łą czył re pre zen tant
Re gio nu Ślą sko -Dą brow skie go Ta de usz Je dy nak,
któ ry po uwol nie niu z in ter no wa nia i krót kim
funk cjo no wa niu „na po wierzch ni” z wła snej wo li
zszedł do pod zie mia. Wła dza zaś nie za rzu ca ła po -
li ty ki re pre sji. Jesz cze w 1986 r. w dru gim pro ce sie
kie row nic twa Kon fe de ra cji Pol ski Nie pod le głej
na ka ry kil ku lat wię zie nia ska za no Lesz ka Mo czul -
skie go, Krzysz to fa Kró la, Ada ma Słom kę, An drze -
ja Szo mań skie go i Da riu sza Wój ci ka, jed nak w tym
sa mym ro ku we wrze śniu mi ni ster spraw we -
wnętrz nych Cze sław Kisz czak ogło sił wy pusz cze -
nie wszyst kich więź niów po li tycz nych.

Po li ty ka sta nu wo jen ne go po trwa ła fak tycz nie
aż do 1988 r, kie dy to kres jej po ło ży ły straj ki, or ga -
ni zo wa ne przez mło dych ro bot ni ków i stu den tów,

dla któ rych So li dar ność po zo sta wa ła le gen dą, ale
ob ca im by ła trau ma, zwią za na z wcze śniej szy mi
re pre sja mi i po raż ką gru dnio wych zła ma nych si łą
straj ków. Dwie fa le pro te stów w kwiet niu i ma ju
oraz sierp niu 1988 r. zmu si ły wła dze do pod ję cia
roz mów. W ósmą rocz ni cę Po ro zu mień Gdań -
skich, pod pa tro na tem Ko ścio ła, gen. Kisz czak spo -
tkał się z prze wod ni czą cym Wa łę są, od wrze śnia
to czy ły się za ku li so we roz mo wy w Mag da len ce,
w li sto pa dzie Wa łę sa sta nął do de ba ty te le wi zyj nej
z sze fem ofi cjal nych związ ków za wo do wych Al fre -
dem Mio do wi czem i w po wszech nej opi nii ją wy -
grał. Zaś Okrą gły Stół, ob ra du ją cy od lu te go
do kwiet nia 1989 r. prze są dził za rów no o po now -
nej le ga li za cji So li dar no ści jak prze pro wa dze niu
wy bo rów – cał ko wi cie wol nych do Se na tu oraz
uczci wych, cho ciaż ob ję tych kon trak tem po li tycz -
nym do Sej mu. 4 czerw ca 1989 r. So li dar ność zdo -
by ła w nich wszyst ko, co moż li we. Od wró ce nie so -
ju szy przez do tych cza so wych sa te li tów PZPR:
Zjed no czo ne Stron nic two Lu do we oraz Stron nic -
two De mo kra tycz ne po zwo li ło na wy ło nie nie
pierw sze go po woj nie nie ko mu ni stycz ne go pre -
mie ra Ta de usza Ma zo wiec kie go.    

Przez pierw sze la ta de mo kra cji dys ku sję o sta -
nie wo jen nym zdo mi no wa ła kwe stia za gra nicz ne -
go kon tek stu pod ję tej przez ge ne ra łów de cy zji, jed -
nak pro to ko ły ra dziec kie go biu ra po li tycz ne go nie
po twier dzi ły, czy Zwią zek Ra dziec ki szy ko wał się
do in ter wen cji zbroj nej w Pol sce, wy po wie dzi sa -
me go se kre ta rza ge ne ral ne go Le oni da Breż nie wa
oka zu ją się w tej kwe stii wza jem nie sprzecz ne.
Jesz cze żyw szym te ma tem oka za ła się praw na od -
po wie dzial ność au to rów sta nu wo jen ne go. Ża den
z nich jej nie po niósł, uka ra no wy łącz nie bez po -
śred nich spraw ców spek ta ku lar nych zbrod ni: zo -
mow ców z Wuj ka oraz za bój cę ro bot ni ka z No wej
Hu ty. Po zo sta li stop nio wo zna leź li się po za za się -
giem ziem skiej spra wie dli wo ści.

Stan wo jen ny ozna czał dla Pol ski sie dem stra -
co nych lat w kwe stii roz wo ju go spo dar cze go i na -
uko we go, no wych tech no lo gii i w wie lu in nych
dzie dzi nach ży cia. Wa riant ge ne ral ski wią zał się
z za pa ścią cy wi li za cyj ną. Lu dzi po chła nia ły tro ski
dnia co dzien ne go, wo bec bra ków w za opa trze niu
i zwią za ne go z pa to lo gią so cja li stycz nej go spo dar ki
mar no traw stwa. Po nad mi lion osób, głów nie wy -
kształ co nych, opu ści ło w tym cza sie Pol skę.   

Na dej ście wol no ści i prze mia ny, któ re prze ła ma ły
dwu bie gu no wy po dział świa ta, nie sta ły by się jed nak
moż li we, gdy by trud no ści i re pre sje sta nu wo jen ne go
nie roz wi nę ły z ko niecz no ści w Po la kach licz nych za -
cho wań za rów no przed się bior czych jak wspól no to -
wych. Ro dzą ce się fir my po lo nij ne, na któ re wła dza
mu sia ła ze zwo lić wo bec kra chu mo de lu na ka zo wo -
-roz dziel cze go, sta ły się po li go nem przy szłe go ka pi ta -
li zmu. Za in te re so wa nie pu bli ka cja mi po za cen zu rą
przy nio sło oży wie nie ży cia kul tu ral ne go, w dru gim
obie gu pu bli ko wa li au to rzy tej mia ry co Ta de usz Kon -
wic ki czy Ma rek No wa kow ski. Na ko ściel nych dzie -
dziń cach od gry wał swo je spek ta kle awan gar do wy
i nie za leż ny Te atr Ósme go Dnia z Po zna nia. W klu bie
Ja na Strze lec kie go spo ty ka li się war szaw scy wy kła -
dow cy i stu den ci oraz ro bot ni cy z Ur su sa. Wszyst ko
to za pro cen to wa ło suk ce sa mi już w no wej Pol sce
i zmie nio nych na ko rzyść wa run kach.  

[1] Ga briel Me re tik. Noc ge ne ra ła. Al fa, War -
sza wa 1989, s. 112

[2] Ma ciej Ło piń ski, Mar cin Mo skit, Ma riusz
Wilk. Kon spi ra. Rzecz o pod ziem nej So li dar no ści.
Edi tions Spo tka nia, Pa ryż 1985, s. 55
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Trze ciej woj ny świa to wej nie bę dzie.
Nie skoń czy się rów nież glo bal ne
przy wódz two Ame ry ki – oce nił dr Ar -
tur Wró blew ski, po li to log z Uczel ni
Ła zar skie go w trak cie spo tka nia, zor -
ga ni zo wa ne go przez Ma zo wiec ką
Wspól no tę Sa mo rzą do wą. Wska zał,
że Pol ska mu si się od na leźć w zmie -
nia ją cej się sy tu acji. Wąt pli we, by
obec ni po li ty cy po do ła li wy zwa niom.

W cza sach „ube ry za cji” i „pre ka ry -
za cji” wszyst ko łą czy się ze wszyst kim,
a w tym spra wy ame ry kań skie z eu ro -
pej ski mi – pod kre ślił gość Klu bu Go -
spo dar cze go MWS. Od niósł się do naj -
bar dziej nie po ko ją cych prze wi dy wań.
Nie wie rzy, że wy da rzy się trze cia woj na
świa to wa. Nie osłab nie też Ame ry ka. 

Daw niej si łę pań stwa mie rzo no
wiel ko ścią te ry to rium, wiel ko ścią pro -
duk cji sta li, zu ży ciem ener gii elek trycz -
nej. Te raz jej atry bu tem sta je się „soft
po wer”. Si ła net to to si ła pań stwa po od -
li cze niu kosz tów obro ny i pro duk cji. In -
na mia ra to od por ność na pan de mię
i po zo sta łe za gro że nia.

Atry bu tem współ cze sno ści sta ła się
sie cio wość. Do lar po zo sta je głów ną wa -
lu tą re zer wo wą świa ta, cho ciaż Ro sja nie
i Chiń czy cy pró bu ją al ter na tyw nych
roz wią zań. Bi lio ny prze zna czo ne
w USA i Unii Eu ro pej skiej na ra to wa nie
go spo dar ki wzmac nia ją po zy cję do tych -
cza so wych po ten ta tów. Sta ny Zjed no -
czo ne wciąż cie szą się au to ry te tem. Fak -
tem sta je się na to miast kry zys de mo kra -
cji w Unii Eu ro pej skiej. Ar tur Wró blew -
ski przy to czył okre śle nie UE ja ko „nie zi -
den ty fi ko wa ne go obiek tu po li tycz ne -
go”. Bra ku je li de rów, któ rzy jak kie dyś
Ro bert Schu man, Al tie ro Spi nel li, Je an
Mon net czy nasz Jó zef Ret tin ger za kre -
śla li od waż ne wi zje. Wy bór Pol ski spro -
wa dzać się mo że do kwe stii: fe de ra lizm

lub da lej po za stre fą eu ro. Po przez mą -
dre przy wódz two włą czyć się mu si my
w łań cuch współ pra cy mię dzy na ro do -
wej z kra ja mi bli ski mi kul tu ro wo. Ale
te go pierw sze go obec na me na że ria po li -
ty ków nie za pew ni. 

Nie tyl ko do Eu ro py spro wa dza ją
się jed nak obec ne dy le ma ty. W kwe stii
sztucz nej in te li gen cji na ukow cy chiń scy
cy to wa ni są w wy spe cja li zo wa nej pra sie
czę ściej niż ame ry kań scy.  

27 lip ca br. chiń ska ra kie ta „Wiel ki
marsz” wy nio sła na or bi tę z pręd ko ścią
dźwię ku wy rzut nię, któ ra umoż li wia
ostrze li wa nie stam tąd ce lów na po -
wierzch ni Zie mi. W USA wy wo ła ło to
ro dzaj no we go szo ku po sput ni ko we go,
po dob ne go do na stro jów, ja kie mia ły
tam miej sce po wy strze le niu przez
Zwią zek Ra dziec ki pierw sze go obiek tu
ko smicz ne go. Wte dy w 1957 r. oka za ło
się, że Ame ry ka nie jest pierw sza. 

W ko smos prze no si się już ry wa li -
za cja o su row ce. Gór nic two ko smicz ne

nie jest mrzon ką. Tyl ko no wym wy -
zwa niem, prze ma wia ją cym do wy -
obraź ni. Dru ga woj na świa to wa to czy -
ła się o su row ce. Trze cia nie wy buch -
nie, bo wy ścig o nie to czy się już w ko -
smo sie a nie na po wierzch ni glo bu.
Jed nak kon flik ty i biz nes prze ni ka ją
się i wpły wa ją na sie bie na wza jem.
100 mld do la rów wart był kon trakt,
za war ty pod czas wi zy ty po przed nie go
pre zy den ta USA Do nal da Trum pa
w Ara bii Sau dyj skiej. Zbro je nio wej
umo wy nie za war to by, gdy by nie za -
gro że nie ze stro ny ISIS.

Ame ry ka nie te stu ją już sil nik opar -
ty na fu zji ter mo ją dro wej. Dr Wró blew -
ski przy po mniał, że w po dob nym kie -
run ku szły ba da nia w Pol sce pro wa dzo -
ne w cza sach gier kow skich przez Syl we -
stra Ka li skie go.

Te raz jed nak nie na dą ża my. Ku pu -
je my Abram sy, ale one nie ma ją zna cze -
nia wo bec bro ni hi per so nicz nych
w tym nie wy kry wal nych bomb, mo gą -
cych ata ko wać z or bi ty. Czoł gi na to nic
nie po ra dzą. Izra el swo je nie za wod ne
bez pie czeń stwo opie ra na 90 gło wi cach
ją dro wych. In die i Pa ki stan ma ją ich
po ok. 150. Wy star czy, zwa żyw szy, że to
zło wro gi po ten cjał, po zwa la ją cy każ de -
go miesz kań ca Zie mi za bić wie lo krot -
nie. Nie ma więc aż ta kie go zna cze nia,
że ar se nał ro syj ski li czy 6,5 tys gło wic ra -
kie to wych zaś ame ry kań ski 6,25 tys.
Ale Ko rea Pn. dziś dys po nu je trzy dzie -
sto ma i wzbu dza nie po kój świa ta. 

Jak nie pod dać się prze sad nym lę -
kom? Wią żą się one z ob ser wa cja mi, że
współ cze snych za gro żeń nie prze wi -
dzia ły wy spe cja li zo wa ne in sty tu cje pro -
gno stycz ne. W trak cie py tań z sa li zwra -
ca no uwa gę, że ża den z ob fi cie do to wa -
nych Ośrod ków Stu diów Wschod nich
ani na da ją ca na Bia ło ruś Te le wi zja Bieł -
sat nie ostrze gły za wcza su przed kry zy -
sem imi granc kim na gra ni cy. W po li to -
lo gii war to sto so wać za sa dy na uk ści -
słych. Mie rzyć i kwan ty fi ko wać – re ko -

men du je dr Wró blew ski. Uczest ni cy
spo tka nia po wąt pie wa li, czy kla sa po li -
tycz na, ta sa ma od lat trzy dzie stu, po do -
ła zmie nia ją cym się wy zwa niom. Fran -
cu zi ni by wspie ra ją opo zy cję bia ło ru ską
ale rów no le gle w trak cie spo tkań Klu bu
Wał daj skie go w Ro sji za ła twia ją in te re sy
swo ich firm jak Peu ge ot czy To tal. Gro -
zi to izo la cją.

Nie ma my wia ry w sens dzia ła -
nia – ubo le wał dr Wró blew ski. Po li to -
log łą czy ten man ka ment z tra dy cją fol -
war ku szla chec kie go, któ ra nie sprzy ja
sa mo dziel no ści ani szu ka niu no wych
roz wią zań. Z sa li mec. Ma rek Czar nec ki
na zwał to zja wi sko „nie da si zmem”
od po wta rza ne go w kół ko do znu dze -
nia: „nie da się”. 

– Da się – pro pa gu je ja ko no we ha sło
by ły eu ro de pu to wa ny pierw szej pol skiej
ka den cji Czar nec ki, na wią zu jąc do słyn -
ne go „Yes. We can” Ba rac ka Oba my.– Lu -
dzie cze ka ją na trze cią si łę. Mó wi my o sa -
mo rząd no ści, nie po li tycz nych ru -
chach – wska zał Ar tur Wró blew ski.
Wła śnie po ję cie wspól no ty się nie zde za -
wu owa ło. Wciąż po zo sta je Po la kom po -
trzeb na. Lu dzie in ni niż z cią gu na zwisk
„Mi chał Ka miń ski, Ka czyń ski, Si kor ski”
nie utra ci li jesz cze chę ci zro bie nia cze goś
do bre go i war to ścio we go, nie za leż nie
od te go, czy mo wa o za skle pie niu dziur
w jezd ni czy no wych tech no lo giach. 
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Artur Wróblewski: Wojny światowej nie będzie.
A w Polsce ludzie czekają na trzecią siłę

Zna ko mi ty wy nik Bez par tyj nych Sa mo rzą dow ców w naj now szej kra jo wej
pro gno zie wy bor czej z li sto pa da 2021 r. do sej mi ków.

We dług naj now szej pro gno zy wy bor czej  Bez par tyj ni Sa mo rzą dow cy  mo gą li -
czyć na po nad 5,8% po par cia w ska li kra ju w naj bliż szych wy bo rach sa mo rzą do -
wych. Jest to wy nik lep szy w po rów na niu z wy ni kiem wy bor czym w 2018 ro ku.

Przy po mi na my, że li de rem ru chu jest Ro bert Ra czyń ski – pre zy dent Lu bin

Bezpartyjni Samorządowcy
zyskują poparcie!

13 paź dzier ni ka 2021 r. w na szej
szko le świę to wa li śmy wspól nie dzień,
któ ry upa mięt nia rocz ni cę utwo rze -
nia Ko mi sji Edu ka cji Na ro do wej po -
wsta łej w 1773 r. z ini cja ty wy kró la
Sta ni sła wa Au gu sta Po nia tow skie go. 

Przy go to wa na de ko ra cja i zgro -
ma dzo ne eks po na ty przy bli ża ły nam
hi sto rię roz wo ju edu ka cji. Pod ha -
słem,, Na uka przez do świad cze nie”
zgro ma dzo no przed mio ty, któ re
daw niej słu ży ły ja ko po mo ce na uko -
we. W ką ci ku,, Tak by ło” za pre zen to -
wa ne zo sta ły daw ne, szkol ne fo to gra -
fie i wy kaz za wie ra ją cy na zwi ska na -
uczy cie li pra cu ją cych przez la ta w na -
szej pla ców ce. Remont holu w Szkole
Podstawowej w Kobylnikach

Pod czas czę ści ofi cjal nej wy słu cha li -
śmy cie ka wych in for ma cji zwią za nych
z ge ne zą te go świę ta. Do wie dzie li śmy
się, dla cze go ten dzień jest tak waż ny.

W czę ści ar ty stycz nej wzię ła udział
ca ła spo łecz ność szko ły. Ucznio wie re cy -
to wa li tek sty po etyc kie zna nych pol skich
twór ców do ty czą ce na uki i pra cy na uczy -
cie la. W spo sób szcze gól ny ucznio wie
kl. VIII po dzię ko wa li wszyst kim pra cow -
ni kom szko ły za trud wło żo ny w ich wy -
cho wa nie, za po świę co ny czas i prze ka za -
ną wie dzę oraz uśmiech, ser ce i cier pli -
wość. Ra do śnie od śpie wa ne pio sen ki
uzu peł ni ły tę nie zwy kłą at mos fe rę. 

Na stęp nie głos za bra ły P. Dy rek tor
Da nu ta Gwiaz da i P. Prze wod ni czą ca

Ra dy Ro dzi ców Ma rze na Szy mer ska,
któ re zło ży ły ser decz ne ży cze nia
wszyst kim pra cow ni kom oraz po dzię -
ko wa ły za wy si łek wkła da ny w pro ces
dy dak tycz no -wy cho waw czy na rzecz
Szko ły.  Przed sta wi cie le Sa mo rzą du
Uczniow skie go wrę czy li wszyst kim pra -
cow ni kom kwia ty i drob ne upo min ki -
-nie spo dzian ki. 

W ostat nim eta pie uro czy sto ści
ucznio wie każ dej kla sy wzię li udział
w warsz ta tach pla stycz nych, na któ rych
wy ko na li por tret na uczy cie la - wy cho -
waw cy. Na uczy cie le na to miast spo tka li
się by na pi sać wiersz o na szej szko le. 

Pre zen ta cja wy two rów pla stycz -
nych i po etyc kich oraz do bry hu mor, za -
mknę ły na sze spo tka nie.

Wielki sukces Zespołu Szkół
im. Jana Śniadeckiego w Wyszogrodzie
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Ucznio wie Nie pu -
blicz nej Szko ły Pod sta -
wo wej w No wym Ra -
dzi ko wie, na uczy cie le
oraz Ko ło Go spo dyń
Wiej skich „W ko bie -
cym gro nie” w No wym
Ra dzi ko wie przy łą czy li
się do ak cji cha ry ta tyw -
nej dla 7 let nie go Mi -
łosz ka przy go to wu jąc
swo je ma gicz ne ka mie -
nie. Szcze gól ne sło wa
uzna nia dla Pa ni Ju li ty
Grzy bow skiej za by cie
mo to rem ca łej ak cji
w szko le.

Uczniowie Niepublicznej Szkoły Podstawowej w Nowym Radzikowie 
w akcji Pebble dream

Tu ło wi ce (gm. Bro chów) to ma low ni cza
wieś po ło żo na na skra ju Kam pi no skie -
go Par ku Na ro do we go. Sły nie m. in.
z za byt ko we go dwo ru szla chec kie go
w sty lu kla sy cy stycz nym, pie czo ło wi cie
od re stau ro wa ne go przez ak tu al ne go
wła ści cie la An drze ja No va ka -Ze mpliń -
skie go i je go żo nę Alek san drę oraz sta -
cji tu ry stycz nej ko lei wą sko to ro wej eks -
plo ato wa nej obec nie przez Mu zeum Ko -
lei Wą sko to ro wej w So cha cze wie – od -
dział Sta cji Mu zeum. In nym god nym
uwa gi i tro chę za po mnia nym obiek tem
jest „Osa da Pusz czań ska”. 

„Osa da Pusz czań ska” PTTK w Tu ło wi -
cach uru cho mio na zo sta ła w 1975 r. [1]
na grun tach Skar bu Pań stwa ad mi ni stro wa -
nych przez Kam pi no ski Park Na ro do wy.
W pierw szych la tach swo jej dzia łal no ści
czyn na by ła w okre sie od 1 ma ja do 30 paź -
dzier ni ka. Na te re nie obiek tu znaj do wa ło
się 9 pię tro wych bun ga low z 67 miej sca mi
noc le go wy mi, w tym 5 bun ga lo wów 7-oso -
bo wych (1 po kój 3-oso bo wy i 2 po ko je 2-
oso bo we) oraz 4 bun ga lo wy 8-oso bo we (1
po kój 3-oso bo wy, 1 po kój 2-oso bo wy i 3 po -
ko je 1-oso bo we). Na miej scu znaj do wał się
bu fet (V kat.) z go rą cy mi da nia mi, wy po ży -
czal nia sprzę tu tu ry stycz ne go i ścież ka zdro -
wia. Dzię ki do god nej lo ka li za cji „Osa da
Pusz czań ska” PTTK w Tu ło wi cach uła twi ła
or ga ni zo wa nie wy cie czek (pie szych i ko lar -
skich) do za chod niej czę ści Pusz czy Kam pi -
no skiej [2]. W po bli żu „Osa dy Pusz czań -
skiej” znaj do wa ła się Re stau ra cja „Ja giel loń -
ska” oraz pocz ta, skle py i miej sca bi wa ko we. 

Po po nad 10 la tach od otwar cia „Osa da
Pusz czań ska” w Tu ło wi cach na dal po zo sta -
wa ła atrak cyj nym obiek tem „Osa da Pusz -
czań ska Tu ło wi ce. Je dy ny wła ści wie ośro -
dek, sta no wią cy ja ką ta ką ba zę dla tu ry -
stów. – pi sa no w 1987 r. – Sym pa tycz ny ze -
spół dom ków kem pin go wych, po ło żo nych
w le sie – na szczę ście jesz cze nic się nie wa -
li, dom ki w nie złym sta nie, mi łe wra że nie
ogól ne i z pew no ścią jest to do bre miej sce
na krót ki wy jazd i wy po czy nek po łą czo ny
z wę drów ka mi po oko li cy. Mi mo te go i tu
moż na zna leźć kil ka man ka men tów, któ re
jed nak moż na wy eli mi no wać bez du żych
na kła dów fi nan so wych. Ko niecz nym wy -
da je się trwa łe ogro dze nie siat ką dru cia ną,
po sa dze nie ży wo pło tu od gra dza ją ce go
ośro dek od stro ny szo sy„[3].

Grunt na któ rym znaj du je się „Osa da
Pusz czań ska” PTTK w Tu ło wi cach ob ję ty
jest od 1993 r. umo wą uży cze nia za war tą
przez Kam pi no ski Park Na ro do wy z PTTK.

Se ba stian Temp czyk
Bi blio gra fia
[1] Sty lo we schro ni sko tu ry stycz ne,

„Dzien nik Związ ko wy. Po lish Da ily Zgo -
da” 1975, No. 107, s. 6.

[2] PTTK, In for ma tor Okrę go we go Ze -
spo łu Go spo dar ki Tu ry stycz nej PTTK
w War sza wie, War sza wa 1976, s, 9-10.

[3] W. Ci szew ski, Ośrod ki OZGT
w War sza wie i wo je wódz twie sto łecz nym,
„Bar ba kan War szaw ski. Biu le tyn Okrę gu
War szaw skie go PTTK” 1987, nr 2-3 (128-
129), s. 27-30.

reklama

Historia Osady Puszczańskiej
PTTK w Tułowicach
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Praca / Fizyczna 

Firma DROGOWA zatrudni: Robotników Drogowych 

- również bez doświadczenia Brukarzy Operatorów

DARMOWE dojazdy! 

Zadzwoń: 502 207 785 lub wyślij SMS

Wypożyczalnia

Samochodów Wynajem

Busow Dostawczych

Sochaczew Cena za dobę

od 150zl. Faktury vat.

Informacji pod nr telefonu

605997373

Sprzedam 

Betoniarka budowlana

silnik 3 fazowy używana 

1600 zł

Wyszogród ul.Rębowska

66 tel 508100277

Wydzierżawię
Budynek handlowo-

usługowy z zapleczem
socjalnym Stary sklep

Boruta Motors. Budynek
240m plus działka 550

Wyszogród ul.Rębowska
64  tel 505004385

Poszukuje świadków
zdarzenia drogowego
które miało miejsce 
w Bodzanowie na

ul.Głowackiego 30 maja
2018 roku około godziny

18.00 . kontakt tel.
693070195
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Akacja  świąteczne drzwi w SP Grodziec

Świąteczne Drzwi to akcja zainicjowana przez Samorząd Uczniowski. Zaangażowali się w nią
wszyscy: zarówno uczniowie, jak i nauczyciele oraz pracownicy szkoły. Efekty ich pomysłowości
możemy podziwiać na korytarzu szkolnym, na którym zapanowała świąteczna i pełna magii atmosfera

Mikołajki w przedszkolu
SP Grodziec

Świąteczne pierniki w klasie III
Szkoła Podstawowa Grodziec
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